Kalendarzyk tygodniowy. 
Czwart. Św. Łazarza B. 
Piąt ćw. Gracyana. 
Sob. Św. Dezaryusza. 
Niedz. Św. Teofila. 

Pon Św. Tomasza Ap. 
Wtor. Św. Honorata M. 
Środa. Św. Wikioryi PM. 


CENA PRENUMERATY 
W ŁODZI: 


fd 9 . n z 
Kwartaln. „ 2, 
Mięsięczn. „ — „ 67 


Wschód: godz. 8 m. 07. 
machód: godz 3 m. 46, 
Dł dnia g. 7 m. 39. 


Qdnoszenie 10 k. m. 
Egz. pojedynczy § k. 


Redakeya : pitye, przapiliwy, akong MIG, 
Potkowaka i il. Czwartek, dnia 4 (17) grudnia 1908 roku. 
M telefonu 592. 


Ż przesyłką pocztową: 
Rocznie rb. 10 kop. — 
Półrocznie 


Kamtoryi własny w Warszawie, Krucza AŻ 28; w Pabianicach u p. Teodora Minker 
w Zgierzu u p. ikiertaj w Łodzi Biuro dzienników i ogłoszeń ul. Piotrkowska Aż 103, 
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CENA OGŁOSZEŃ: „Nadesłane* na 1-szej stronicy 50 kop. za wiersz. Zwyozajme cgłoszemia za tekstem po 7 kop. za wiersz nonparelowy lub jego miejsce. 

Male cgłoszenia po 17/, kop. od wyrazu (dla poszukujących pracy po 1 kop.) Reklamy i Nekrologi po 15 kop. za wiersz potitowy. 
ARTYKUŁY bez oznaczenia honoraryum Bedakcya uważa za bezpłatne; rękopisów drobnych nie zwraca. 
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W życiu politycznem Japonii parlament wy- ! słów przeciwnych rządowi, gabinet Katzury “hè: 


NA G (|lAZDKĘ! wiera dość silny wpływ na sfery rządzące, nie | dzie się musiał podać do dymisyi i ustąpić 
idący jednak tak daleko, jak to się dzieje | miejsca gabinetowi wojowniczemu, który o tyle 
w ściśle parlamentarnych państwach Europy, ! straci na aktualności, o ile do tego czasu Japo - 
gdyż władza cesarza (mikado) jest jeszcze bar- 4 nia zdoła dojść do zawarcia układów z Rosya. 
dzo silna. Co się jednak tyczy rokowań ugodowych 
W roku bieżącym wszelako parlament ja- | Rosji z Japonią, dotychczas niema o nich pew- 
poński, zwołany na sesyę w czwartek zeszłego | nych wiadomości. Gazety zagraniczne wciąż sa- 
tygodnia, wyraźnie zaznaczył swoje niezadowo- | mieszczają sprzeczne z sobą wieści, w których 
lenie z polityki rządu i juź w piątek został roz- | o wiele więcej fantazyi korespondentów, niż 


Ge 


Polecamy dla starszych i młodzieży: 


w 2-ch tomach, napisane przez D-ra Feliksa Ko- 


necznego z 90 rysunkami Ludomira-Ilinieza Zajdla, | wiązany. rzeczywistego oświetlenia faktów. 
z dużą mapą Polski, wykończoną dwoma kolorami. Nie zachwiało to jednak w niczem stanowi- Wedle ostatnich wiadomości, za wiarogod- 


ska gabinetu Katzury. W kołach rządowych | ność których ręczyć nie sposób, Rosya w zasa- 
spodziewano się, że w chwili ostatniej izba de- | dzie porozumiała się już z Japonią co do Korei 
putowanych cofnie wotum nieufności, wyrażone | co zaś do Mandźaryi układy odroczono na Czas 
rządowi w odpowiedzi na mowę tronową; lecz | nieokreślony. za 
badzieje te zawiodły. Niektóre z gazet zagranicznych utrzymują 
Parlament pceddał krytyce i to bardzo os- | jakoby porozumienie między Rosyą i Japonią juź 
trej nietylko zewnętrzną, ale i wewnętrzną poli- | nastąpiło na podstawie przyznama przez Japo- 
tykę gabinetu, oskarżając go o chwiejność i | nię Mandżuryi, jako prowineyi, pozostającej pod 
tchórzostwo. Wotum nieufaości zapadło jedno- | wyłącznym wpływem Rosyi, wzamian za co Ro- 
głośnie. sya ma przyznać Japonii wyłączny wpływ w Ko- 
Zazwyczaj na mowę tronowa izba deputo- | rei. Rosya wszelako na nie podvbnego zgodzić 
wanych odpowiadała wyrażeniem koronie i rzą- | się nie może, albowiem panowanie w Korei od- 
dowi wdzięczności za ich działalność. Jeżeli | daje cieśninę koreańską wyłącznie Japończykom 
teraz stało się inaczej, snać aspiracye ludu ja- | a tem samem czyni ich panami na oceanie Spo- 
pońskiego znalazły się w sprzeczności zasadni- | kojnym. 
czej z dążeniami i polityką rządu, biorącego | , W każdym razie z materyału dotychczas ze- 
pod uwagę wiele okoliczności, z któremi zazwy- | branego nie podobna wnioskować stanowczo, że 
czaj nie liczą się ludy, obce tajnikom dyploma- | pokój nu dalekim Wschodzie na czas dłuższy 
cyi i nie biorące w rachubę jej wymagań. został juź zabezpieczonym. a 5 
Dowodzi to przytem, jak dalece w Japonii . S.J. 
wzburzona jest opinia publiczna wskutek wy- 
padków czasów ostatnich, grożących zakłóceniem 
pokoju na dalekim Wschodzie. ; 
Gabinet, wobec nieprzychylnej mu, a tak je» 
Kolej Obwodowa. dnomyślnej postawy izby deputowanych, miał do 
Odchodzą ze stacył Łódź-kaliska do Ostrowca o go» | Wyboru tylko albo podanie się do dymisyi albo 
dzinie 7.50, do Koluszek o g.2.20, do Tomaszowa o g.6.80, | też rozwiązanie izby. Wybrał to ostatnie. 


W oprawie ozdobnej w libroit, lub zbroszuro- 
wana. Cena w oprawie 1 rb. 95 kop. w broszu- 
rze 1 rb. 50 kop. 

Dla prenumeratorów „Rozwoju* w oprawie 
1 rb. 20 kop., bez oprawy 75 kop. 


nozEdad pociągów. 
Od 28-go października. 
Kolej Fabryczno-Łódzka. 
Gdokodxeą z Łodzis o godzinie 48.80, 6.50*, 
7.15, 12.40, 2.55, 4.25%”, 6.05", 9.25, 
Przychndzą Go Łodziu o godz. 8.05, 5.05, 
9.35, 10.15*, 3.50, 5.00, $.24, Ma0D*. 
Pociągi, oznaczone *, służą dla bezpośredniej komu- 
nikacyi „Łódź — Warszawa“ (bez przesiadania), pociągi, 
oznaczone *", przeznaczone są ¿la letników. 
Kolej Warszawsko- Kaliska. 
Odchodząc: do Kalisza o godz. 7.25, 2.08, do 
Warszawy o godzinie 150 Przychedzą z Kalie 
sza o godz. 1.40, 6.00. 


Przychodzą do st. Łódź-kaliska z Ostrowca o godz. 6.45. | - W obecnych atoli warunkach jest to decy- | _ Biuro wywiadowcze W sprawie biura wy- 
g Tomaszowa o g. 9.30, z Koluszek o g. 1.45. zya nader doniosłego znaczenia i poniekąd do- wiadowczego o odpowiedzialności dłużników, o- 

Uwagi. Godziny wydrukowane tłustym drukiem | Wodzi, że partya wojownicza w Japonii straciła | trzymujemy ze strony kompetentnej uwagi na- 
oznaczają czas od 6 wieczorem do 6 rano. znaczenie w oczach rządu, ale zyskała na popu- | Stępujące: | 


larności w opinii publicznej kraju. 
Nie ulega przytem najmniejszej wątpliwości, 
; i że nowe wybory, które odbędą się najwcześniej 
oria eni ja ns za trzy miesiące, poprzedzone zostaną walką 
a przedwyborczą na tle polityki zewnętrznej. Rząd 
wszelako zyska na czasie i będzie miał zupełną 


| Ostatnie obrady zjazdu przedstawicieli ko- 
| mitetów giełdowych w. Petersburgu przekonały 
| że w sferach miarodajnych stwierdzono nieodzow- 
| ną potrzebę powoływania do życia podobnych 
| instytucyj. Dotychczas istniały w sferach tych 
| podzielone poglądy na tę sprawę. Miała ona 

Od dnia 11 lutego 1889 roku Japonia po- | swobodę do załatwienia, a przynajmniej wyświe- | też przeciwników, zachodziły bowiem wątpliwo- 
siada konstytucyę, na mocy której obok cesarza | tlenia sprawy Korei i Mandżuryi. Rząd japoń- | ści, czy ewentualnie danemu stowarzyszeniu osób 
istnieje rada tajna (samitsuin), złożona z mini- | ski pragnie pokojowego załatwienia zatargu, gdyż | wolno ferować wyroki o stanie majątkowym i 
strów i 15 radców, tudzież parlament (kokkai), | nie chee losów Japonii stawiać na niepewną | innych kwalifikacyach całego świata handlowe- 
składający się z izby panów i izby deputowa- | kartę, nie będąc przekonanym, czy w danej chwili | go. Przynajmniej takie motywy przeważyły przy 
nych (czugiin). Do izby panów należą ezłonko- | poparłyby go czynnie Anglia i Stany Zjednoczo- | rozpatrywaniu projektu towarzystwa wzajemnych 
wie rodziny cesarskiej i szlachty, częścią dzie- | ne Ameryki Północnej. | informacyj, którego ustawa została złożona wła- 
dziczni, częścią wybierani przez członków swego bezspornie wszelako, wobec wojowniczego | dzom do zatwierdzenia. Ponieważ obecnie zjazd 
stanu. Ogółem izba panów liczy 252 członków. | usposobienia ludności, nowe wybory będą mialy | przedstawicieli komitetów giełdowych wypowie- 
Izba deputowanych składa się z 300 posłów, | dla Japonii bardzo doniosłe znaczenie. Przy | dział stanowczy sąd o projekcie tych instytucyj 
obieranych na 4 lata. Prezydentów obu izb mia- | istniejących bowiem w Japonii rządach parla- | ponieważ przytem instytucya wzajemna wydaje 
nuje cesarz. mentarnych, jeśli i nowe wybory wydadzą po- się najodpowiedniejszą, przypuścić trzeba, że 
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najwłaściwszą drogą do urzeczywistnienia celu 
pożądanego byłoby ponowne staranie się 0 za- 
twierdzenie towarzystwa wzajemnych informacyj, 
którego projekt jest gotowy i miał w sferach 


komyzetentnych poważne poparcie. Moža go 0- 
pecenie wzmocnić nowemi argumentami, miano- 


wicie zusadniczą uchwałą zjazdu, która wszelkie 
watpliwości powinna rozproszyć. 

Dla kupeów kolonialnych. Kupcy kolonialni, 
prowadzący bandel winami i likierami, zarówno do 
wypicia na miejscu, jako też na miasto, od czasu 
wprowadzenia monopolu i przepisów, stąd wyni- 
obowiązani są do uzyskiwania Co lat 
pozwoleń, na których mo- 
odpowiednie dokumenty 


kających, 
trzy specyalnych nato 
cy mogą wykupować 
handlowe. 

7 końcem obecnego 1903 roku przypada 
wlasnie taki termin, taka zmiana trzylecia, i in- 
teresowani zrobili odpowiednie podania do władz 
właściwych. 

Ponieważ jednak z drugiej strony dokumen- 
ty bandlowe mają być wykupywane przed Nowym 
Rokiem, przeto niezbędne jest posiadanie przed 
tym terminem wiadomości o pozwoleniu, na któ- 
jego podstawie dokumenty mogą być wyku- 
pione. 

Iuteresowani zwrócili się więc do warszaw* 
skiego komitetu giełdowego Z prośbą o poparcie 
ich starań, o przyspies”enie decyzyi pozwoleń 
tych dotyczącej Komitet giełdowy, uczyniwszy 
zudosyć tej prośbie, otrzymał dzis od przedstawi- 
ciela swego w Petersburgu zawiadomienie, że On 
upoważniony jest oficyalnie 
do zakomunikowania komitetowi, iż wszystkie 
firmy, które posiadały pozwolenie sprzedaży trun- 
ków na miejscu i na miasto w poprzedniem trzy- 
leciu, będą je miały przedłużone na trzylecie na- 
stępne, 1904 — 1906 włącznie. 
Rozporządzenie urzędowe do władz nadejdzie 
w ciągu dni dziesięciu. 

Ze spraw sanitarnych. Z rozporządzenia gu- 
bernatora piotrkowskiego wydelegowana ma być 
komisya, w celu dokonania rewizyi jatek i skle- 
pów do sprzedaży mięsa i wogóle wyrobów ma- 
sarskich. 

fnstrukcya. Piotrkowski komitet gubernialny 
trze wości zwrócił się do powiatowego komitetu 
w sprawie ścisłego przestrzegania instrukcyl, obej: 
mującej przepisy dla osób, dopełniających rewi- 
„yj aakładów, znajdujących się w zawiady wamu 
komitetów powiatowych w gubernii piotrkow- 
skiej. 

Za gorliwość. Pracownicy kolejowi, szcze- 
gólnie W wydziałach ruchu i mechanicznym, 
przez ciągłe naprężenie umysłu i pelnienie służ: 
by po nocach, sę wogóle zdenerwowani. W chwi- 
lach, gdy czują sią kompletnie wyczerpanymi 
z sł, a wypoczynek określony przez regulamin 
służbowy nie wystarcza Ua ich wzmocnienie, 
zwracają się do lekarzów, otwareie prosząc 
o świadectwo, by parę dni mogli odpocząć, po- 
mimo, że Da tem materyalnie tracą. Znaczny 
procent lekarzów kolejowych uwzględnia prośby 
podobne i wydaje krótkoterminowe świadectwa, 
zwalniające nietylko chorych ale i zdenerwo- 
wanych lub zuużonych pracowników kolejowych 
od chwilowego pełnienia obowiązków służbo- 
wych. l 
W dniu wczorajszym do mieszkania dokto- 
ra X. zgłosił się pomocnik maszynisty drogi fa- 
bryczno-łódzkiej 2 prośbą o poradę lekarską i 
wydanie Świadectwa na parę dni, by mógł wy- 
począć, a kiedy lekarz świadectwa odmówił, pro- 
szący zdenerwowany W wysokim stopniu, czyn- 
nie znieważył lekarza, poczem udał się do inne- 
go, który podobno uznał go za chorego, przepi- 
sał lekarstwo i zalecił kilkudniowy wypoczynek. 

Nowa stawka taryfowa. W ostatnim zbiorze 
taryf ministeryum komunikacyi podaje do wia- 
domości o obowiązującej ulgowej stawce tary fo- 
wej za przewóż towarów manufakturnych I wy- 
robów tkackich do stacyi Baku, kolei zakaukaz- 
kiej, ze stacyi Łódź fabryczna lub kaliska via 
Koluszki lub Łowicz - Warszawa - Kowel - Kijów- 
Poltawa-Lazawe - Krotowkę - Nikitawkę - Rostów- 
Baładziary Baku. Stawka winna być obliczana 


podług 57 grupy nomenklatury towarów po l rb. 
92 kop. od puda. 

Pomieniona stawka może być zastosowana 
do tych samych towarów, wysyłanych i od sta- 
cyj położonych poza Łodzia, lecz opłata za prze- 
wóz pobierana 
niej do Baku, 


będzie oddzielnie do Łodzi, a od 
podług stawki ulgowej. 


przez departament 
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ROZWÓJ. — Czwartek, dnia 17 grudnia 903 r. ad a 288 
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Z cechów. W Łodzi egzystuje więcej skle- dla wszystkich przecież członków towarzystwa 


pów krawieckich, utrzymywanych przez przed- 
siębiorców, niż majstrów cechowych.  Przedsię- 
biorcy ci przyjmują obstalunki i wykonywują 
w swych zakładach o 200 procent więcej robót, 
niż wajstrzy cechowi. Do pracy tej przedsię- 
biorcy używają czeladników wyuczonych przez 
majstrów cechowych, którzy tworząć „gromadze- 
nie ponoszą dość znaczne koszty na utrzymanie 
chorych członków zgromadzenia, płacą na utrzy” 
manie szkół niedzietno-rzemieślniczych, ponoszą 
koszty kuracyjne w szpitalach i t. p. wydatki, 
od jakich przedsiębiorcy krawey SĄ zupełnie 
uwolnieni. , 
Czeladnicy krawieccy, pracujący u przedsię - 
biorców, nie zachęceni przez nich do płacenia 
składek na gospodach czeladniczych, zaniedbują 
się, a w razie choroby, kiedy przedsiębiorca od- 
mówi zaliczki, zwracają się do zgromadzeń ce- 
chowych o zapomogi. W tym wypadku zgroma- 
dzenia gospodnie naturalnie odmawiają zapomóg. 
Trudniejsza jednakże sprawa Z rachunkami, któ- 
re nadsyłają zarządy szpitalne za kuracyę Cze* 
ladników krawieckich. Zgromadzenia odmawia- 
ją uregulowania rachunków, wskutek czego wy- 
nikają nieporozumienia. Wreszcie starsi zgro- 


madzenia, chcąc się pozbyć kłopotu, proponują 
członkom dobrowolne składki, a merażz z wła- 


snej kieszeni płacą koszty kuracyi. Manipulacya 
podobna dla zgromadzeń cechowych jest nader 
uciążliwą, tem więcej, że w ostatuich czasach 
va czeladź pracującą u rrzedsiębioreów krawców, 
coraz wiecej napływa” rachtmków szpitałtych. 
Chege raz już uregulować kwestyę płacenia ra- 
chunków szpitalnych za czeladuików krawiec- 
kich nie należących do zgromadzenia, lub wy- 
kreślonych z list członkowskich, postanowiono 
zwrócić się z prośbą do władz, by koszty kura- 
cyjne za takich czeladników ponosili przedsię- 
biorcy, lub żeby na rzecz zgromadzeń rzemieśl- 
niczych płacili pewne składki, tak jak to się 
dzieje w Austryi lub Pranegi. 

7 kolei kaliskiej, Ruch na stacyi Łódź kali- 
ska z dniem każdym się wzmsga, lecz wskutek 
niewykończenia robót przez przedsiębiorcę, przyj- 
mowanie większej ilości wagonów jest utru- 
dnione. 

Próby zmiany osi pod wagonami, by te 
bez przeładunku mogły kursować po torach wą%- 


| kich i szerokich, dają rezultaty bardzo zadawal- 


niające. Po opracowaniu odpowiedniej instruk- 
cyi, wymiana osi pod wagonami wejść ma w za- 
stosowanie. 

Z powodu nadchodzących świąt, a tem sas 
mem zwiększenia się ruchu osobowego, do pocią- 
gów, kursujących pomiędzy Łodzią a Kaliszem i 
Warszawą. będą dodawane wagony osobowe, po 
jednym HI klasy i po jednym II klasy. 

Zamknięcie bazaru Bazar, urządzony na rzecz 
Żydowskiego towarzystwa dobroczynności, wczo- 
raj został zamknięty. Rezultaty materyalne są 
uader zadawalniające. z 

Z przemysłu: Na posiedzeniu przędzalników 
bawełny czesankowej, o którym donosiliśmy nie- 
dawno, postanowiono obniżyć ceny o 15 fenigów 
tylko na wysokie gatunki, od M 2/65 począw- 
szy, ze względu na to, że te ostatnie opłaca się 
sprowadzać z zagranicy. Niższe gatunki pozo- 
stawiono bez zmiany. Ceny na kamgarny i sze- 
wiot również zredukowano od 10—15 fen. 

Najechanie. Prz i i j iej 3 
Zawadzkiej Wojciech a a b 4 3 
były z okolic Sieradza do Łodzi, zostal iejechaay= zo 
dorożkę, wskutek czego zraniono go w głowę. Odpowie- 


dniej pomocy udzielił poszwanko wanemu lekarz Pogoto- 


wia, następnie pozostawił go na miejscu. 
Kontrabanda. Specyalnie wydelegowani ofi- 
cyaliści warszawskiej komory celnej, nocy dzi- 
siejszej na szosie pabianickiej zatrzymali wóz 
w którym znaleźli 11,000 sztuk cygar prze i 
canych. Wożnice zaaresztowano. : aa 
0 szatnie Sprawa szatni w miejscach pu: 
blicznych w Łodzi domaga się gwałiowni z 
kiegoś uporządkowania przez właściwe wale. 
! Tak np, niewiadomo wcale ogółowi kt 
jest odpowiedzialny za zaginione rzeczy w szat i 
W ciągu ostatnich kilku dni dwa zdar, ia 
w szatniach zasługują na zanotowanie Sa 
W Grand-Hotelu, gdzie odbyło się zebrani 
ogólne czlonków towarzystwa teatralne A 
wydawano w szatniach (ustawionych aż = 
dach!) żadnych znaczków dowodowych SA 
postępowanie, narażające każdego gościa R 
pokój o swe odzienie, albo na —stratę Minik 
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nadchodzących swietach Bożego 


wiadomości, zaprasza uprzejmie 


byłaby obojętna. | 

Na Bazarze żydowskiego towarzystwa do- 
broczynności Żądano (wiem, że nie na korzyść 
towarzystwa) po 15 kop. za szatnię; Od czworga 
dzieci i niańki pobrano 75 kop! 

Do kogo się zwrócić z zażaleniem: 

Czas najwyższy, by sprawę szatni na zaba- 
wach, widowiskach i zebraniach publicznych u nas 
naregzcie uregulowano. 

Dr. med. N. 


Stan zdrowotny miasta w obecuej chwili, 
podług orzeczeń lekarzów, jest zadawalniający. 
Tyfus wprawdzie panuje, lecz bardzo słaby. 
W okolicach Księżego Młyna i Wodnego Rynku, 
pokazała się Ospa, lecz nie przyjmuje szerszych 
rozmiarów. 

Straż ogniowa miejska. Miejska straż ognio- 
wa ma rozpocząć działalność swą od dnia 1+ 
stycznią 1904 roku. Do czasu zanim nadejdą 
potrzebne narzędzia dla straży, p. policmajster, 
zwrócił się z prośbą do fabrykantów pp. Po- 
znańskiego i Scheiblera, by pożyczyli wozów re- 
kwizytowych «e swych oddziałów straży ognio- 
wej dla możności objeżdźania koni, sprowadzo- 
nych do straży ogniowej miejskiej. 

Wystawy okienne. Przed nadehodzącemi 
świętami Bożego Narodzenia, właściciele skle- 
pów, przeważnie przy ulicy Piotrkowskiej, sta- 
raja się, za pomocą bogatych wystaw w oknach 
swych sklepów zachęcić przechodniów do kupna. 
Wieczorową porą, kiedy Się wzmaga ruch na 
ulicach, dość liczne gromadki publiezności stają 
przed sklepami i tamują także ruch pieszy na 
chodnikach, zmuszając przechodniów do schodze- 
nia na środek ulicy, co przy zwiększonym ruchu 
kołowym o tej porze, nie” bardzo jest bezpiecz- 
nem, szezególnie dla osób idących z dziećmi. 


Sekcya handlowa Jak wiadomo przy tatej - 
szym oddziale popierania handlu i przemysłu 
powstała sekeya handlowa, której przewodni- 
czącym obrano p. I. S. Surzyckiego,  bawiącego 
obecnie w Petersburgu na posiedzeniach głów - 
nego urzędu do spraw fabrycznych, któreg” 
p. I. S. jest członkiem. Z tego powodu zapowie- 
dziana na miesiąc bieżący sesya organizacyjna 
sekcyi handlowej odbyć się nic może. | 


Licytacye. W mieście naszem przed świę - 
tami wymyślono nową łapkę na łatwowiernych, 
a lapka tą są licytacye, na których tanie przed- 
mioty za drogie pieniądze są sprzedawane. Jest 
to oszustwo na równej drodze i dlatego 0: 
strzegamy naszych czytelników, aby na lep liey- 
tacyi nie dali się nabrać. 

Koncert. W nadchodzącą niedzielę w tea- 
trze Sellina odbędzie się koncert dwóch młodo- 
cianych pianistek Pauli i Flory Joutard oraz 


trzynastoletniezo skrzypka Maksa Pilzera. Arty- 


niedawno z du- 
warszaw- 


styczna ta trójca koncertowała 
żem powodzeniem w Filharmonii 
skiej. 

Ceny zwykle teatru Wielkiego. 

( LLutni. Zapowiedziany na niedzielę pod- 
wieczorek muzyczny, ostatni w roku bieżącym, ma 
być bardzo urozmaiconym. Na program ułoży 
się spora wiązka nieznanych utworów muzycz” 
nych, gra dziewięcioletniego wirtuoza, deklama- 
cya oraz «Czarna kawa> fraszka sceniczna Sta- 
nisława Łąpińskiego. 


„_. Nadesłane. Komitet Przytułku dla starców 
i kalek poleca powierzoną mu iastytucyę przy 
Narodzenia do- 
bremu sercu sz. publiczności m. Łodzi. Liczba 
pensyouarzów wzrasta rok rocznie przez Go Mar 
potrzebowania także się powiększają. 

„. Każda ofiara będzie z wdzięcznością przy” 
Jęta, szczególnie potrzebne: materyały na ubra- 
nia męzkie i kobiece oraz gotówka na urządze- 
nie gwiazdki. 

Tegoroczna gwiazdka odbędzie się w Przy” 
tułku w środę dnia 23 b. m. o g. 5 po polu” 
dniu, o czem komitet podając do publicznej 
na obchód tej 
uroczystości wszystkich życzliwych jntytucy!. 

= Kary, Z rozporządzenia pana gubernatorė 
piotrkowskiego, za użycie noża w bójce osad40- 
no w areszcie na 2 tygodnie: Antoniego Saguh- 
skiego, Pawła zas Rosiaka i Józefa Papertaka 
3 tygodnie, a Stanisława Zywskiego, Jana ! 
ranciszka Andrzejewskich, na 1 miesiąc. 
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Wybory. Dnia 16 grudnia, w lokalu tow. 
pożyczkowo:oszczędnościowego, przy ul. Przejazd 
nr. 8, odbyły się wybory. Przewodniczyli: W. 
Czajewski, St. Nakielski, dr. Kazimierz Jokel, 
Gustaw Sobolewski i Leon Nosikiewiez. Wybra- 
ni pp: Tadeusz Jastrzębski, Edward Loreniz, 
dr. Józef Jokel, Julian Miciński, Konstanty Ur- 
banowicz, Władysław Adamczewski, Władysław 
Nowicki, Ludwik Mike, Mikołaj Pieszczyński, 
Teodor Pakulski. Wybory wczoraj zakończono. 

Przepełnienie szkół początkowych jest wi- 
docznie smutnym p-zywilejem naszych miast i 
miasteczek. 

W Piotrkowie sprawę tę zapoczątkował p. 
Jordan Kański i drogą swej ankiety stwierdził, 
że w szkołach początkowych brak miejsca. 

Obeenie w Tuszynie chodzi do szkoły 236 
dzieci przy dwóch nauczycielach i dwu klasach, 
a w Rżgowie jednemu przypadło w udziale uczyć 
210 dzieci, z pomiędzy których usunął dla mło- 
dego wieku i ma obecnie do nauki 165 mal- 
ców. Cieszyé się wypada, że poczucie i zrozu- 
mienie potrzeby oświaty wzrasta, ale i troszczyć 
się o to, jak przy pomocy jakich środków uprzy- 
stępnić ją ogółowi. 


Przeciążenie. W wielu restauracyach nie- 
ludzcy restauratorzy wyzyskują nielitościwie pan- 
ny bufetowe i każą im być na nogach od godz. 
10 rano do g. 2 w nocy. Mniemamy, że na ra- 
zie stwierdzenie faktu tego wystarczy. Jeżeli 
nie odniesie ono pożądanego skutku, grono sta- 
łych gości tych restauracyj postanowiło w ten 
sposób ukarać nieludzkich restauratorów, że opu- 
szcz} oni zakład i przeniosą się do innych jadło- 
dajni, gdzie są względniejsi gospodarze. 

Przed świętami ruch w tow. pożyczkowo- 
oszczędnościowem znacznie się ożywi. W tych 
dniach przyzuan» pożyczek na 11,000 rb, poda- 
nia o udzielenie pożyczek nieustannie napły- 


wają. 

Z łódzkiego żyd. tow. dobroczynności. 
Zamiast depeszy na ślub panny Heleny Foglówny z p. 
Samuclem Rosenblatem, ofiarował p. Michał Kipper 1 rb. 
Zamiast depeszy na ślub panny Maryi Obersteinówny 
z p. lzaakiem Szapiro, ofiarował p. D. W. 50 Kk. 

Za powyższą ofiarę zarząd tow. ma honor uprzej- 
mie podziękować. 

Próba. Dziś na placu Cyklistów o godzinie 
81/, odbyła się próba gaszenia ognia przy pomo- 
cy wynalazku p. Mahieux, wobec przedstawi- 
cieli straży ogniowej i prasy. 

Obszerniejsze sprawozdanie umieścimy jutro. 

Pożar. Dziś o godzinie 1 w nocy oddziały czyn= 
ne straży ogniowej ochotniczej zostały zawezwane na 
ul. Mikołajewską, do domu pod nr. 56, gdzie mieści 
się w głębi podwórza, w parterowych oficynach fabryka 
„Wulkap.* Ogień powstał w prawej oficynie w kotłowni, 
skąd przedostał się do warsztatów ślusarskich i tokarni. 
Kiedy przybył drugi oddział straży ogniowej ochotniczej, 
dach na budynku stał w płomieniach. Na razie akcyę 
ratunkową skierowano na sąsiednią oficynę, gdzie mie- 
ści się kuźnia, a z chwilą przybycia Ii II oddziałów 
zajęto się umiejscowieniem ognia. W przeciągu pół go- 
dziny ogień zupełnie ugaszono. Straty w obecnej chwili 
obliczono na 5,000 rb. 

Kradzież komi. We wsi Michałowicach, w. pow. 
rawskim, niewiadomi złoczyńcy ze stajni zamkniętej skra- 
dli parę koni. | 

Bójka. Dziś o godzinie 8 rano na Zielonym Rynku 
pomiędzy handlarzami powstała bójka, w której Dawid 
Loderman, lat 26, mieszkający przy uliey Konstantynow= 
skiej, uderzony kijem, otrzymał ranę zadaną w głowę. 
Ranę opatrzył lekarz Pogotowia, poczem poszzodowany 
udał się do mieszkania. 

Wywichmięcie mogi. Przez ulicę Franciszkańską 
przechodziło kilka osób. Na rogu ul. Krutki (Dałuty) 
jeden z mężczyzn popchnął Józefę Kopytko, lat 39, żonę 
robotnika fabrycznego, mieszkającego przy ulicy Ale- 
ksandryjskiej, która wpadła w rynsztok i wywichnęła 
nogę. Towarzysze pośpieszyli K. z pomocą, z rynsztoku ją 
wydobyli, a wsadziwszy do dorożki, odjechali, odwożąe 
chorą do mieszkania, przed przybyciem Pogotowia. 
. W pobliżu mieszkający felczer K. udzielił pomocy. 

Upadek. Przy ulicy Konstantynowskiej nr. 20 
Helena Onrawska, służąca, lat 46, poślizgnąwszy się 
„w mieszkaniu, przewróciła się, a padając na kant kuch- 

ni, boleśnie zraniła się w głowę. Przybyły lekarz Pogo- 


towia ranę opatrzył i poszkodowaną pozostawił na 
- miejscu. 
Z ulicy. Na ulicy Południowej nr. 14 Katarzyna 


Pawelec, wyrobnica, lat 39, została przez przechodząc== 
go jakiegoś awanturnika uderzona kijem, wskutek zego 


otrzymała ranę w-czoło. Lekarz Pogotowia ranę opa- 
"trzył. 
Oryginalny wypadek. J. W, lat 30, odpro- 


wadzając do domu swego znajomego, który był w sta- 
nie nietrzeżwym, obok jednej z restauracyj miał z nim 
zatarg, nietrzeźwy bowiem człowiek nie chciał w Żaden 
sposób ominąć przybytku alkoholodajnego. J. W., opiera- 
jąc się zachciance przyjaciela, został przez tegoż ugry- 
ziony w palec lewej ręki tak boleśnie, iż do poszkodo- 
dowanego musiano zawezwać Pogotowie. 


opowiedział ze swego życia, 
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TEATR. Dziś w teatrze Vietoria odegrana zosta- 

nie po raz drugi „Dwie szkoły,“ kome- 
dya A. Capusa. Jutro, ciesząca się powodzeniem kaso- 
wem „Tajemnica publiczna,“ komedya Piotra Wolffa, któ- 
ra tak w Warszawie, jaki w Łodzi podobała się powszech- 
nie. Aby dać ją poznać szerszej publiczności, dyrekcya 
teatru Victoria komedyę tę wystawia jutro po cenach 
zniżonych. 

W próbach „W śmiertelnej walce* 
Troska,“ sztuka oryginalnie napisana przez St. Lewan- 
dowskiego. Pierwsze przedstawienie tej sztuki, która 
zainteresować powinna szerokie masy, naznaczono na 
nadchodzące święta. 


czyli „Kuma 


Koncert muzyki pokojowej 
towarzystwa muzycznego. 
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Wczoraj w sali Grand-Hlotelu odbył się kon- 
cert muzyki pokojowej, w którym wzięli udział 
pp. mistrz Stanisław Barcewicz (1 sze skrzypce), 
Genryk Grohman (LI skrzypce). Jan Goebel (vio- 
la) i dyr. Jan Gorski (wioloncella). Tego ro- 
dzaja koncerty zagranicą odbywają się bardzo 
często i publiczność odpowiednio wykształconą 
muzyka taka nie nuży, przeciwnie, słuchacz roz- 
koszuje się harmonijną mieszaniną tych czterech 
instrumentów, które gwarzą między sobą jak lu- 
dzie, opowiadając różne przygody życia. Pierw- 
szy skrzypek, to młodzian w sile wieku, który 
całą rozmowę podtrzymuje swoją dobrze skom- 
plikowaną i zdrową myślą; drugi zaś zgadza się 
na zapatrywania kolegi i bardzo często się zda- 
rza, że nasuwa nową myśl w rozmowie, którą 
towarzysz jego rozprowadza umiejętnie i konse- 
kwentnie. 

Gdzieżby się obyło bez zjadliwej plotkarki... 


i tu jest: to wiola, ona to mąci całą rozmo- 
wę, narusza błogi spokój i nieraz psuje zgo- 
dę, wprowadza dysharmonię, miele bezastanku 


swoim złośliwym języczkiem, aż wyczerpana I znu- 
żona, poddaje się z niechęcią myślom młokosów, 
mrucząc, okazując swoje niezadowolenie nawet 
w ostatniej chwili, Wiolonczelista — to staruszek 
szronem przypruszony, który po dobrym namy- 
śle mądrze odpowiada wszystkim, naprowadza 
ich na właściwą drogę i sieje zgodę; jego często 
zostawiają koledzy samego i proszą, aby im co 
na eo on chętnie 
się zgadza. Długie życie dało mu dużo doświad- 
czenia. dużo przyniosło radości; lecz więcej jesz- 
cze goryczy, nie więć dziwnego, że częściej pła- 
cze w opowiadaniu, niż się śmieje. 

Program wezorajszego koncertu rozpoczął 
kwartet smyczkowy F-dur Mozarta, złożony 
z czterech części a) Allegro moderato, b) Alle- 
gretto, c) Menuetto, d) Allegro. W wykonaniu 
czuć było staranność i sumienność, a w szcze- 
gólności w menuscie. 

Kwartet w tym składzie (prócz dyr. Gor- 
skiego), jaki był wczoraj, grywa z sobą już od- 
dawna, nie wice dziwnego, że myśl wykonaw- 
ców doskonale się łączy; nawet drobne szczegó- 
ły wyszły bardzo dobrze. Szkoda tylko, że tem- 
peratura na sali i w pokoju wypoczynku nie 
byla jednakowa; taka zmiana wpłynęła ujemnie 
na instrumenty, w części i na wykonanie. 

Drugi numer programu dał nam Andante 
z 2 go kwartetu —Czajkowskiego i b) Scherzo— 
Cherabiniego. Pierwsze Andante to brylant mu- 
zyczny, napisane w zakroju symfonicznym, ode- 
grane było z ogromnem namaszczeniem i zrozżu- 
mieniem; wszystkie instrumenty brzmiały pełnie 
i szlachetnie. Cherubini, przedstawicieł muzyki 
klasycznej we Franeyi należy do rzędu kompo- 
zytorów poważnych XVIII wieku; prócz utwo- 
rów, w zakresie 
opery. Jego „Scherzo“, które 
liśmy, tchnie życiem i jest pelne uczucia. 

Na zakończenie odegrano kwartet op. 44 — 
Mendelsohna, którego 


sto con brio) wykonano wzorowo, 
zasluguje na uznanie. 

Publiczności zebrało 
muzyki pokojowej dość sporo. Soliści byli zmu- 
szeni po drugiej części obdarzyć publiczność do- 
datkiem, którym było powtórzone Andante z 1-0 
kwartetu Czajkowskiego. Oklaskom i wywoły- 
waniom mie było końca. 


Aloizy Dworzaczek. 


wm A dd Mao 


muzyki pokojowej, pisał też i | 
wczoraj usłysze- | 


cztery długie części (a) | a a Gi A 
Totto alleero b) Menuetto, c) Andante i d) Pre- | 5 3 6 214 26 31 92 800 35 60 408 89 69 78 542 
Motto allegro B). Menetto, 2) e a. | 74 640 46 730 68 819 49 50 66 66 69 47024 56 76 1-2 


| 98 981 39 51 83 0 58 66 97 106 16 76 202 20 31 54 83 


się, jak na koncert | 
| 732 873 944 48035 73 81 95 
| 45 76 504 33 34 41 605 7 31 37 90 718 40 50 72 802 06 
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Rok piąty z kolei mamy przed sobą łódzki 
kalendarz „Czas“, jako wydawnictwo R. Dobra- 
niekiej, starannie opracowany. Przybyło w nim 
kilka działów nowych, a najważniejszym z nich 
jest wykaz firm handlowych i przemyslowych 
Pabianie, Zgierza, Tomaszowa i Ozorkowa. Ja- 
ko inowacye wprowadzono przy wykazie firm 
wykaz telefonów. 

Wprowadzono też dział bardzo ważny, ta- 
kse szczegółową placów w m, Łodzi położonych, 
poddawanych pod bezpieczeństwo pożyczek to- 
warzystwa kredytowego miejskiego. Wogóle ka- 
lendarz jest zrobiony bardzo starannie. 


Autor przyczynków do  historyi klasztoru 
Jasnogórskiego, ks. Józef Adamczyk do prac 
juź wydanych a mianowicie: „Obrazy w sali 
rycerskiej" i „Wizerunki dostojników duchow- 
nych“, dorzucił nową bardz» pożyteczną ksią- 
żeczkę p.t. „Przewodnik ilustrowany po Jasnej 
Górze w Czestochowie. Książka ta zawiera 133 
stronie druku i jest bardzo suto ilustrowana. 
Cena książki jest zupelnie przystępna, gdyż ko- 
sztuje tylko 30 k. 


RESZCIE 


KOGO IATE 


KALENDARZYE TERKINOWY. 


IMIONA SŁOWIAŃSKIE. Dziś Żyrosława. Jutro 
W szemira. $ 

TEATR VICTORIA. Dziś „Dwie szkoły,” komedya 
w 4 aktach Capusa. Jutro „Tajemnica publiczna.“ 
komedya Piotra Wolffa. Początek o godzinie 8'/, wie- 
czorem. 

WYSTAWA SZTUK PIĘKNYCH, Spacerowa *r. 1 
otwarta od godz. 10 rano do godz. 10 wieczorem. 

CYRK braci Truzzi. Dziś przedstawienie ijutro 
przedstawienie. 

POSIEDZENIA: 
cyi technicznej w Grand-Flotelu. 
i pół wieczorem. 


a 


Początek o g. 8 i pół wieczorem. 
Jutro posiedzenie członków Sak- 
Początek o godzinie $ 


W 6-ym dniu ciągnienia 5 klasy 181 lo- 
teryi klasycznej Królestwa Polskiego. 
(Tabela nieurzędowa). 

Dnia 16 grudnia 1903 roku. 


Rubli 4600 M 10989. Rb. 2000 M: 8352. Rb. 4000 
NN: 5919 11089 Rb. 4O00 MN: 42 427 6392 8525 8941 
9446 9554 11104 11645 18462. Rb. 200 MM: 223 1159 
5742 6977 9950 10179 10757 11086 12164 15041 16976 
21599. Rb. LOB MXM: 955 1467 5051 5176 5849 6297 6674 
8700 10106 10519 10566 11919 12787 15822 16241 17554 
17824 17885 19665 22827. 

Rubli 86 MM: 37 538 88 183 2:9 314 15 35 72 405 
7 30 4Ł 87 621 33 48 745 46 60 87 851 964 10925 98 101 
4 73 266 78 317 44 82 416 43 622 46 69 76 86 601 5 24 
48 54 59 74 730 58 62 99 804 18 70 913 56 81 202] 6% 
93 113 40 E6 315 65 96 410 43 73 580 649 80 97 722 TÜ 
857 97 912 97 8009 31 110 23 36 52 86 87 89 300 9 52L 
86 45 600 7 17 50 56 731 98 809 15 33 49 80 97 908 ra 
4 51 67 142 90 212 46 72 84 328 60 400 22 3] 3897 543 
48 695 18 25 +0 74 700 7 14 19 30 40 45 58 820 50 62 
909 17 69 78 5028 39 50 112 23 37 50 92 246 64 342 46 
67 72 96 422 36 42 70 614 41 72 700 3 381 96 97 806 47 
960 78 6019 81 204 42 52 64 305 70 97 99 430 521 39 
61 98 610 24 59 710 823 31 62 98 978 4015 19 49 65 63 
146 203 5 96 311 70 78 79 87 418 64 76 98 5i2 23 75 
609 38 44 728 46 801 72 8035 68 78 185 270 312 437 67 
79 545 781 836 71 912 89 9013 84 100 25 36 63 91 222 
316 32 64 72 75 88 400 92 631 43 96 629 76 780 90 829 
918 31 52 10002 40-75 89 166 89 214 18 396 400 37 58 
74 512 97 613 39 724 37 819 45 99 910 #4029 42 107 13 
17 24 64 76 315 60 61 90 400 53 75 77 500 6 17 27 698 
14 43 69 731 864 73 945 12080 67 81 84 103 25 38 43 82 
241 55 312 465 84 548 58 70 81 655 57 759 808 9 41 46 
49 926 30 58 59 77 68062 83 156 92 21 48 57 97 305 18 
31 61 90 402 13 18 37 40 43 59 65 71 636 80 734 968:9 
48 68 79 89 901 11 38 88 H4062 99 117 270 83 307 24 


| 62 422 577 690 97 702 36 851 65 81 907 61 70 72 415017 


42 50 74 9L 144 67 80 201 83 61 62 78 79 300 23 400 
6 53 59 87 518 619 74 710 40 65 91 841 55 78 86 935 


252 62 310 17 79 99 451 81 524 75 692 707 838 39 83 


3801 11 19 21 26 34 62 406 7 66 507 9 31 46 86 91 628 
145 65 74 246 349 53 427 


22 41 80 85 915 36 50 20007 58 69 77 156 63 83 206 33 
48 75 318 418 44 59 87 504 53 78 627 34 97 700 78 816 


| 901 58 67 75 97 21006 12 52 70 82 110 32 38 68 232 37 

| 78 88 324 406 16 67 516 69 608 749 807 27 31 911 1644 

| 97 BA022 67 121 88 238 304 42 408 9 19 29 529 44 66% 

| 869 80 912 98 23021 69 141 65 69 75 214 29 30 58 67 
315 418 37 63 65 99. 


"chcę takiej kobiety, którąby wszyscy 
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ZYGZAKI. 


Szanowny Redaktorze, pisze jedna matka, 
często zaznaczasz, że rodzice nie płacą lub zanie- 
dbnją się w opłaeie za nanżę, a nie masz po- 
jęcią jacy to są przełożeni i przełożone, Mam 


dwie córki i posyłem je na jedną pensye. de- | 
dna chodzi do czwartej, a druga do trzeciej 


klasy. 

Starsza ma książkę francuską i z tej samej 
książki uczą w trzeciej klasie, a pani przełożona 
potrzebowała włożyć w ten sposób plan, że na je- 


den dzień i w trzeciej i w czwartej klasie nazna: | 


czyła lekeye fraucuskiego języka. 

Rözia pryychodzi do domu to uczy się 
z francuskiej książki, a Julcia tylko ziewa i ki- 
wa nad nią głową. 

Chodziłam sama na pensye i prosiłam tej 
pani przelożonej, żeby zmieniła plan, a ona nie- 
chciała lego zrobić, tłumacząc mi, że nauczy- 
cielki tak sobie godziny rozlożyły... 

Kiedy ona maie tej dogodności nie chce zro- 
bić, to po co ja mam jej płacić? 

Matka. 

Dyrektor jednej z poważniejszych szkół pry- 
watnych łódzkich pisze, że w tych dniach przy- 
szla do niego matka z synem i żądała, aby 
zmienić rozkład godzin w ten sposób, aby chlo- 
piec mógł przychodzić do doma o 12-ej godzinie 
na obiad i powracać do szkoły o godzinie Żeej, 
boé przecież dla szkoły nie może ona dwa razy 
dzienuie gotować obiadu. 

Co kraj to obyczaj, ale te próbki najlepiej 
świadczą o inteligencyi łodzian! 

Szkoły nasze prywatne od czasu założenia 
szkoły handlowej i zwiększenia miejsc w gim- 
nazynm żeńskiem, smutny pędzą żywot. Najda- 
wniejsze zaklady wiażą zaledwie koniec z koń- 
cem, inne nie mają wprost za co oplaeać nau- 
ezycieli i nauczycielek. Tymczasem rodzice nie- 
dość, że do ostatka wyżyłują przełożonych i prze- 
łożone, jeszcze oprócz tego zobowiązań swoich 
nie wypełniają, a co gorsza wytrącają za każdy 
dzień niemal, w którym dziecko do szkoły nie 
chodzi. 

Mówił mi jeden z przełożonych, że wytrą- 
ceno mu za dwa tygodnie nauki, w ciągu któ- 
rych dziecko chorowałlo. 

A przecież zakłady naukowe muszą praco- 


25) 


WUK MIJAŁOWIC. 


(Dalszy ciąg. Patrz X 250). 


— Pani wiesz o tem, że taka królowa pie- 
kna i marząca to może wzbudzić miłosć w tysią- 
cach ludzi... 

— Aż w tylu! 

— Tak ładna i z taką pozycya.. A ja nie 
kochali, 
nie chcę! cą 

Wstrząsnał się silnie, a potem zaciągnąwszy 
się dymem z papierosa, dodał ciszej: 

— Pragnę serca wyłącznie dla mnie. 

Draga spojrzała ma niego dużemi czarnemi 
oczyma, nachylila się trochę bliżej i szepnęła: 

-— To bardzo piękne, co pan mówi. 

— |] prawdziwe, — dodał porucznik, a potem 
prawie niedoslyszalnie wyszeptał. — Ty pani dzi- 
wne wrażenie wywierasz na mnie, czuję, że się 


we manie dokonywa przewrot, jakiegu jeszcze 
w życiu nie przechodziłem. Darmo staram się 


odnaleźć przyczyny tego w zmienionych warun- 
kach Życia, ale przewrot nie stąd pochodzi, 


‘to coś głębszego, bo począl się bardziej zaryso- 


wywać w mojej wyobraźni od tej chwili, kiedy 
ciebie poznałem. 1 chciał jej cos więcej powie- 
dzieć, ale w tej chwili przebiegła jedna, druga, 
a za nią trzecia kareta, zatrzymując się u wrót 
głównych. | 

W okamgnieniu uzbiera? się taki sznur ka- 
ret, że ledwie wolno, stopa za stopą, posuwały 
się jedna za drugą. 


| kosztuja 5, 


p M ET AN A AI DAR o 


H 
| wstępuenmi ? 


| pokoi kosztuje 1,000 rb. 


| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 


„tym białym murzynom, którzy 


wnikom i pracownicom wypłacać regulernie pen- 
sye, bez wzylędu na to ile dzieci chodzi. 


A teraz przejdźmy do obrachunku, ile ko- 
tuje utrzymanie jednego zakładu naukowego 
5 czteroklasowego z dwoma klasami 


więc: wynajęcie 6 pokoi na klasy, oprócz 


| tego, jednego pokoju na kaneelaryę, jednego dla 


nauczycieli, jednego na szatuię, razem dziewięć 
Sześciu nauczycieli, li- 
cząc przecięciowu po 900 rb. na każdego, rocznie 
100 rb., opał, wożny i iune wydatki kan: 
celaryjne——TOO rb., proceut od włożonego kapitału 1 
potrącenie na zażycie przedmiotów szkolnych 
300 rb., pensya utrzymującego zakład—1,200 rb., 
Razem więc najskromniejsze utrzymanie zakładu 
naukowego męskiego knsztuje w Łodzi 8,600 rb. 
Z przytocz wych cyfr widać, że obliczyliśmy 
wszystko skromnie i nie przesadziliśmy ani jed- 
nej pozycyi. Na pokrycie tej sumy zobaczmy, 
nu potrzeba uczniów? 
Gdyby w każdej klasie było po 30 uczniów, 
czyli razem 180, a każdy płacił oznaczoną sumę 
bez potrącań—jak pisze owa mama — po 50 rb, 
rocznie przecięciowo”) to wnieśliby do 
kasy 9,000 rb., ezyli ledwie tę sumę, która po- 
kryłaby wydatki. Ale takich szkół prywatnych, 
w których znależlibyśmy po 180 nezniów, nie- 
wiele mamy w Łodzi, większa część musi zado- 
welnić się połową lub trzecią częścia; możemy 
więc cyframi wykazać, że utrzymujący szkoły 
w naszem mieście, bardzo marue robią interesy. 
Ludzie ci wprost często z zamiłowania ku nauce 
męczą się na swoich stanowiskach, gdyż, porzu- 
ciwszy je, mogliby daleko lepiej stanąć, zajmu- 
jąc miejsca w innych zawodach. Za grzech więc, 


wołający o pomstę do Boga, poczytać należy 
tym, którzy nauczycieli i nauczycielki w jaki- 


kolwiek sposób krzywdzą. Wartoby nawet, aby 
nie wypłacający za naukę rodzice, byli napię- 
tnowaui publicznie. Nierzadko bowiem zdarzają 
się wypadki, że w domu znajduje się pieniądz 
na bale i koncerty, a brakuje go na zapłacenie 
życie poświęcili 
na to, aby poziom inteligencyi w społeczeństwie 
swojem podnieść. | 

*) Uczniowie w naszych prywatnych szkołach płacą 
od 3—12 rb. miesięcznie, 


GWEN 


a sae. 


Wiadomości zamiejscowe. 


Sztuka stosowama. 

W Krakowie na wystawie «Sztuki» urządzo- 
no dział sztuki stosowanej, o której <Qrlos naro- 
du» czyni następujące uwagi: 

W Czechach na 17 szkół tkackieb, 10 z nich 
uczy tkactwa ręcznego i mechanicznego, a T 
w programie swoim ma wyłącznie naukę tkactwa 
ręcznego. 

A zaraz dalej: 

<Jeżeli tam, gdzie fabryczny przemysł przę- 

zalniezy jest wysoko rozwinięty i istnieje znacz- 
na liczba tkalni mechanicznych i potrzebne są 
jeszcze szkoly tkackie nawet z programem tkac- 
twa ręcznego gdzie przemysłu mechaniezuego nie 
ma zupelnie, a tkactwo ręczne wykazuje słaby 
rozwój—tem więcej powinno się zwracać uwag; 
na szkolnictwo, polączone z tą kategorą prze- 
mysłu, » 

O wzorach lub patronach tkackich 
nie dowiadujemy się ze sprawozdania. 
inicyatywy prywatnej. 

Cała trudność w stosowaniu polskiego styln 
na szeroką skalę polega dziś jeszcze oczywiście 
na tem, że styl teu przebywa obecnie okres ząb- 
kowania. To „lenfance de Lart.* Przeciwnie, 
jak zagranicą, gdzie nowy styl w sztuce stoso- 
wanej rozwinął się ze starych motywów średnio- 
wiecznych (iryjskich), z japońskich lub wreszcie 
tworzonych oryginalnie, zwróciła się. nasza sztu- 
ka stosowana 0 zasiłek do ludu, a Źródło to, 
które zasilało i zasila poezyę i muzykę, wybiło 
się siłą pędu i na innym gruncie na powierz- 
chnię, aby ją użyźoić i zapłodnić. Sztuka ludo- 
wa jest jednak przedewszystkiem — ludową. Jej 
motywy, jeżeli mają czynić zadość wymaganiom 
klas, których gust i smak estetyczny nie są tak 
żywiołowo pierwotne, jak u ludu, lecz kształeone 
zupełnie inaczej, muszą w obrebie tych klas u- 
ledz zmianom. I tak np. tylko niektóre, prze 
dziwnie szlachetne w tonie i kompozycyi, sprzę- 
ty i ozdoby zakopiańskie, są skończonemi dzie: 
łami sztuki, tak, iż nie się im ni dodać, ni ująć 
nie powinno. Po za objawami wyjątkowemi po- 
trzebują jednak motywy ludowe odpowiedniej 
stylizacyi i przestylizowania, potrzebują koniecz- 
nie pojawienia się jakiegoś potężnego talentu, 
któryby z całego bogactwa sztuki ludowej umiał 
wydobyć obficie klejnoty, zdolne nas olśnić i za- 
chwycić 


już nie 
To pole 


MEAN 


Zwrýcilo to uwagę Dragi, a może i umyślnie 
sama przetwala rozmowę, wskazując na jedną 
z podjeżdżających karet, którą jechali. | 

Rzeczywiście tuż przed nimi zatrzymała sie 
kareta, w ktorej, ubrana w Lialą suknię, towa- 
rzyszyła pulkownikowa swemu meżowi. 

Jakkolwiek mówiono już w Białogrodzie. że 
pułkownik niedługo zostanie- z armii usuniety 
i wyslany jako urzednik ambasady, stary wódz 


al 


w 


chciał zawsze pozory dobre utrzymać i dla tego 
wybrał sią na powitanie syna królewskiego. 

© Kiedy kareta przejeżdzala tuż koło sztachet, 
Draga pobiegla ku pułkownikowej i przywitała 
się z nią serdecznie. 

Kareta przystanęla, bo jakiś stary general 
wyładowywal się ze swego pudła i nie mógl zna- 
leżć stopnia. Dopiero slużący ustawił mu noge 
i pomógł wysiąść. Przez ten czas juź Draca zda. 
żyła wypowiedzieć swoją elęć przyjrzenia się bli- 
żej nieszczęśliwemu, wydartemu z rąk matki kró- 
lewiczowi. Pułkownik byt czlowiek dobrze wy- 
chowany i lubiący damskie towarzystwo, wiec 
sam uchylił drzwiczek i rzekł: R 

— Może pani zechce zajechać z nami. to ra- 
zem wejdziemy. Tam tłoku nie bedzie. | 
Przyjęła z wielką ochotą zaproszenie. Put. 


kównik ustąpił jej swego miejsca i siadł naprze- 


ciwko niej. 
Włada. 
Czekali Jeszcze parę minut; karety wolno po- 
suwały się, aż wreszcie i na nich przyszła kolej 
Znaleźli się w olbrzymiej sali, gdzie przybywali 
coraz to liczuiejsi przedstawiciele wladzy cywilnej 
i wojskowej, witając się nawzajem, lub oddając 
należne ukłony monarsze. | aż 
„Wiem rozległ się świst lokomotywy. Z Ze- 
munia pociąg ruszył. Okalając po usypanej gro- 
bli i osadzonej wierzbiną, biegł po dolinie rzeki 
Sawy, uiewidziany zupełnie, tylko kłęby dymu 
i białe obłoki pary zwiastowały, że pociąg l i 
żą szybkością zbliżał się na stacyę, AE 


Wprost pulkownikowej nsadowił sje 


| 
| 


peann 


arao 


= Dano znak gwizdką, pociąg wszedł na peron 
I zatrzymał się na miejscu, a z wozu królewskie- 
go wyskoczył mlody, smukły dwunastoletni chlo- 
piec. 

Draga, która dotad oglądała po szczególe 
każdą toaletę, zwróciła nagle swój wzrok w tę 
stronę i objgła nim królewicza odraza. 

— Bardzo miły chłopczyk... — odezwała się 
do puikownikowej, 


— Zupelnie podobny do matki, — odpowie-. 


działa jej — ona tak suno wyglądala, gdy byla 
w tym wieku. Chowałysiny się z nią razem. Nasze 
matki... 
| — Wiem, — szepnęła Draga — 
ly się... 

— 0 tak, bardzo a bardzo... | 

Prowadzony przez ojea królewicz klaniał się 
uprzejmie zebranym na dworcu i szybko zmierzał 
z Proticzem ku wyjściu. Obsypywały go wzrokiem 
młode panny i starsze mężatki... Wszak tó szedł 
przyszły władca Serbii. Za królem szły ministe- 
rya, oraz wyższej rangi wojskowi i urzędnicy. 

Kiedy na olbrzymim peronie ukazała się świta, 
zebrany tłum witał powracającego królewicza roz- 


przyjaźni: 


„legającemi się hen po nad Sawą okrzykami, któ- 


re odbiły się szerokiem echem i popłynęły na fa- 
lach przez góry i pola serbskie. ; 

M „Kraj radowal się. Stał tylko smutny wsród 
umów Włada, który czuł, że ukochana przez 
niego kobieta, z chęcią rzuciłaby się temu male- 
mu chłopcu w objęcia — dla tego, że z nim szedi 
urok jakiś i czar.. Kobieta biegla za królewi- 
czem. On to odczuwał i serce rwało mu się z bólu. 
I są cierpienia w życiu ludzkiem, które tylko myśl 
lotna wywoluje... O bądź potępiona taka intui- 
cyo... bądź przeklęta... po co ty żyjesz i jak zły 
duch szeptem pobudzasz cierpienia? 


(d. e. n.). 
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Dziś jeszcze jesteśmy w początkach, więc i 
na obecnej wystawie są przedmioty, które nie 
zupełnie udały się ich twórcom. Natomiast wy- 
stawione kilimy i poduszki odznaczają się wiel- 
ką rozmaiłością deseni, bardzo dobrym materya- 
łem (dobrze odtuszczona wełna) i takim sposo- 
bem tkania, ltóry pozwala na wydobycie wzoru 
w liniach o wiele Gzystszych. niż to się zdarza 
u odnośnych wyrobów obcych. Nie wszystkie 
jednak wypadły dobrze jod względem doboru 
barw. : 

Deseń na plaszu wydobyty został w ten spo- 
sób, iż plusa pokryty po za wzorem na calej 
swej powierzchni woskiem, zanurzono w edpo- 


wiednio przyprawiony barwnik anilinowy. Bar- 
wnik ten wytworzył w miejscach niezajętych 


przez wosk deseń, w innych vas, w których wosk 
bądź wykruszył się przypadkiem, bądź też czę- 
ściowo usunięty został umyślnie, owo Żyłkowanie 
na pluszu, przypominające marmur. Technika 
ta uprawiana dotychczas na szeroką skalę tylko 
w Holandyi, picrwszy raz zastosowana została 
w Galicyi z powodzeniem zupelnem. Zastosowa- 
no też styl polski w wyrobach z metalu. W fili- 
Żankach do czarnej kawy doskonale zastosowano 
zakopiański <czerpak,» a w puszce «pazdury.» 

Etykiety, afisze, okładki na książki, inicyaly 
i inne ozdoby drukarskie, wykazują wiele talen- 
tu i trafnej pomysłowości w zastosowaniu nowe- 
go stylu do tego rodzaju prac. 

Wystawa, choć szczupła, składa się z wielu 
różnorodnych czynników. Jest wystawą, jak gdy- 
by samego tylko wydziału towarzystwa, a nie 
szerszych kół. 

Jest to bezsprzecznie zaslugą towarzystwa, 
że działalnością swoją ogarnia całe szerokie te- 
rytoryum. Z drugiej strony jednak, z wielu źró- 
deł, zasilających ten styl obecnie, zakopiańskie 
było chronologicznie najpierwszem, a o ile cho- 
dzi o architekturę drewnianą i vdobnietwo w drze- 
wie, pozostanie z pewnością najobfitszem i nadal. 
W Zakopanem (patrz rozdział o stylu zakopiań 
skim w Witkiewicza „Sztuce i krytyce u nas“) 
powstały pierwsze dywany, wyszyte w nowym 
stylu według wzorów ze sukni góralskich, tam 


po długich i ciężkich cierpieniach „asnał w Bogu, 
1903, o czem ciężko strapiona żona, synowie, córki, wnuki, 
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także skonstruowano pierwszy polski sprzęt i 
wreszcie większość społeczeństwa zapoznawała 
się dotychczas z polskim stylem prawie wyłącz- 
nie i tylko przez Zakopane. Dlatego to mimo- 
woli szuka się zawsze Zakopanego na każdej 
wystawie polskiej sztuki stosowanej. Tymczasem 
na obecnej, tylko w jednem, prostszem krześle 
p. K. Brzozowskiego spotykamy się z góralskiem 
„cyfrowaniem* w drzewie, a w wyrobach meta- 
lowych p. M. Jarry z oryginalnemi motywami 
zakopiańskiego stylu. Gdyby produkujący człon- 
kowie tow. zechcieli pamiętać o nim lepiej, brak 
Zakopanego nie razilby na ich wystawach i były- 
by one zupełniejsze. 

Towarzystwo kultury węgierskiej, 

Podstawą państwa węgierskiero jest naro- 
dowość madziarska, stanowiąca mniejszość lu- 
dności. Po pogromie z r. 1849 ceentraliści wie- 
deńscy dla obrony swej antymadziarskiej poli- 
tyki powoływali się na to, że madziarzy stano- 
wią zaledwie 36.5 pre. ogółu ludności. Od tego 
czasu jednak procent madziarów stale wzrasta. 
Tak w r. 1880 madziarzy stanowili już 41.2, 
w 1890 r. 42.8 i w 1900 wreszcie 45.4 proc. 
ogółu ludności państwa. Wzrost ten uwydatni 
się jeszcze bardziej, jeśli wyłączymy Kroacyę. 
Na tak ograniczonem terytoryum madziarzy sta- 
nowili w 1880 r. 46.8 proc. ogółu: ludności, 
w 1890 r. 48.5 i wreszcie w 1900 r. 51.5 pro- 
cent. 

Bądź eo bądź Węgry nawet bez Kroacyi 
posiadają mniej ludności madziarskiej, niż Gali- 
cya np. polskiej. Nie przeszkodziło to im uzy- 


skać odrębne, prawno - państwowe stanowisko, 
ale zniewala do wytężonej pracy nad politycz- 


nem zasymilowaniem ludności innoplemiennej. 
Oprócz zabiegów państwa w tym kierunku 
wzmocnieniem madziaryzmu zajmuje się usilnie 
samo społeczeństwo węgierskie. 

Jednym z objawów tych usiłowań jest po- 
łudniowo węgierskie towarzystwo kulturalne, 0- 
twarte uroczyście w d. 8 b. m. w Szegedynie, 
otoczonym ludnością przeważnie niemiecką. 

Na czele towarzystwa stanął jeden z naj 


i znajomych. 


| 


wybitniejszych 
nyi. Do towarzystwa 
członków i rozporządza 
koron. 

Celem towarzystwa jest rozwój narodowego 
jezyka, literatury, nauki i przemyslu. Patryoci 
węgierscy usiłują przez rozwój kulturalnego ży- 
cia wśród madziarów uczynić kulturę węgierską 


zapisało się odrazu 300 
jaż ono kwotą 40,000 


pociągającą dla innych ludów Węgier. Hr. 
Apponyi w swem przemówieniu zaznaczył, iż 


Węgrzy nie chcą drogą gwałtu narzucać swego 
języka, szauują kulturę niemiecką, której dużo 
zawdzięczają: pragną jednak, aby niemcy wę- 
gierscy, zachowując swój język, uważali się za 
synów kultury węgierskiej. 


Kolej Łęczyca-Qzorków-Zgierz. 


„Tydzień piotrkowski“ donosi, że grono fa- 
brykantów z Ozorkowa i okolie Łęczycy stara 
sią o połączenie kolejowe: Łęczyca Ozorków- 
Zgierz. Koncesyę na tę linię z przedlużeniem ku 
Kutnu otrzymał hrabia Toll z Uniejowa, jednak- 
że wskutek braku odpowiednich kapitałów do 
dziś dnia koncesya powyższa uie została wpro- 
wadzoną w życie, Wobec tego przemysłowcy 
ozorkowscy zwrócili się do towarzystwa kolei 
elektrycznej w Łodzi o przedłużenie linii Łódź: 
Zgierz do Ozorkowa, na co jednakże otrzymali 
odpowiedź odmowną. Nakoniec w ostatnich eza- 
sach powstal projekt budowy kolei podjazdowej 
ze Zgierza do Ozorkowa z bocznicą do Laśmie- 
rza i, o ile nam wiadomo, studya przedwstępne 
już są piowadzone. W interesie fabryk oz r- 
kowskich urzeczywistnienie powyższ:go projektu 
jest bardzo pożądane. 


ILI. 


Z OSTATNIEJ CH\ 


Kongres lekarzów. 


W Rzymie odbyło się zebranie lekarzów 
„ towarzystwa %5. Lukasza, Kosmy i Damiana. 
Posiedzenie zagaił ks. proboszcz Ferrini z zako- 


licząc lat 67, w Berlinie, w dniu 13 grudoia o godz. 8-ej wieczór w roku 
zięciowie, synowa i cała rodzina zawiadamiaja krewnych, przyjaciół 


Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 18-g0 grudnia o godzinie 2-ej po południu z kolei D. Ż. F. Łódz., na. cmentarz Stary 


ewangelicki. 
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polityków węgierskich hr. Appo- 
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nu szpitalnego św. Kamila (Ministri Iafirmoraum). 
Znany organizator pielgrzymek rzymskich, do 
ziemi św. Loreto i l.ourdes, Msgr. Radini Tede- 
schi oznajmił zebranym, że w kwietniu r. p. 
przybędzie do kzymu na cześć Najśw. Panny 
około 1600 iekarzów prywatnych i profesorów 
medycyny z różnych uniwersytetów włoskich i 
zagranicznych. Panowie ci odbędą w Rzymie 
oprócz pobożnej pielgrzymki tukże i kongres 
naukowy, podczas którego będą rozbierali waż- 
niejsze cudowne uleczenia, dokonane za przy- 
czyną Najśw. Panny w Lourdes. Mówca wyra- 
zi} przytem Życzenie, ażeby z pomiędzy leka- 
rzów rzymskich zawiązał się komitet organiza- 
cyjny w celn przyjęcia kolegów i brania udzia- 
ia w ich naukowych zebraniach. Uchwalono da: 
lej, aby towarzystwo lekarzów pod wezwaniem 
świętych Łukasza, Kosmy i Damiana, potwier- 
dzouc przez kardynała wikarego i przyłączone 
do zakonu 00. Szpitalnych św. Kamila, uczy- 
niono związkiem międzynarodowym  lekarzów 
gatolickich w celu nankowym i religijnym dla 
studyowauia spraw lekarsko-prawniczych i reli- 
gijno-fiyclogicznych Wybrano tedy komitet, 
Którego zdaniem ma być wejście w bliższe sto- 
subki z przewodnikami pielgrzymki i ulożenie 
statutu towarzystwa. 
Delegacye. 

Austryacka delegacya wybierała dotad je- 
dynie dwie komisye: budżetową i pełycyjną. 
Cały ciężar pracy i zainteresowania spoczywał! 
czywiśeje na komisyi budżetowej, Ob caje, we- 
dle «Deutsch Nat  Kkorresp.*, ma być oprócz 
budżeiowej wybierana komisya wojskowa, a na- 
vet specyalny komitet dla spraw zaopatrywania 
wojska tak, iż na przyszłość komisya budżetowa 
ielegacyi austryackiej zajmować się będzie je- 
iynie wydatkami ministeryuu spraw zagranicz» 
nych i wspólnego ministeryum skarbu, gly ko- 
imisyi wojskowej przydzielone zostaną wszystkie 
specyalne sprawy wojskowe, a komisji dla 
spraw aprowizacyi wojskowej sprawy liweran- 
Lów dla armii, eo będzie rzeczą bardzo donio- 
słą dla rolnictwa, przemysłu i handlu. W ko- 
iach delegatów izby poselskiej, zastanawiają się 
nad podwyższeniem liczby członków  komisyi 
budżetowej z 21 na 22 i nad zapewnieniem Bau- 
kowinie stałej rcprezentacyi w tej komisyi. Na 
zaproszenie i pod przewodnictwem p. Jaworskie- 
«o odbyło się przedwczoraj przed południem ze- 
branie słowiańskich czlonków delegacyi, na któ- 
rem omawiano formalne i m'rytoryczne sprawy, 
bomieszezone w programie teg rocznej sesyi de- 
legacyjnej. Przedmiotem obrad tej konferencyi 
nyła równieź kwestya stanowiska wobec spraw 
zagranicznych i wobee stosunków do Węgier. 


t 


ly. 


(Od własnych korespondentów). 


Petersbu'g, 16 grudnia. Na stolicę biskupią 
tyraspolska w Saratowie spodziewany jest wy- 
Łór tutejszego dziekana ks. Erdmana. 

Rzym, 16 grudnia. Na drugą interpelacyę 
w sprawie insbruckiej, odpowiedział prezes mi- 
u strów Gi.ltti, że rząd włoski nie może, ani 
uie chce mieszać się do spraw wewnętrznycb 
państwa obcego. Natomiast jest zdecydowany na 
stanowcze stłumienie agitacyi irredentystycznej, 
ponieważ uie może pozwolić na to, aby agitacya 
1a utruduiała gabinetowi politykę i doprowadziła 
to pogorszenia się stosunków między Włochami 
a Austro-Węgrami. Przy tej sposobności Giolitti 
powtórzył swoje złożone przed kilku dniami 
oświadczenie, że rząd jest przekonany o wielkiem 
zu:Czeniu przymierza dla Włoch, pozostaje wier- 
ny swoim zobowiązaniom i sprzeciwia się sta- 
zowczo wszystkiemu, coby mogło doprowadzić 
do osłabienia sojuszu. 

Berlin, [6 grudnia. Kanclerz rzeszy oświad- 
czył w parlamencie, w odpowiedzi na mowę 
konserwatysty hr. Limburga-Stirum, że rząd nie 
j rzedstawi izbie ustawy, skierowanej przeciw 
cemokratom społecznym, ponieważ w parlamen- 
cie teraźniejszym mie znalazłaby się większość 
dla takiej ustawy. 

Berlin, 16 grudnia. Hr. Mielżyński z Bru- 
drzewa i towarzysze postawili w parlamencie 
rzeszy wniosek naglący, aby podczas trwania 
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segyi wstrzymano śledztwo sądowe przeciw po: 


słowi Kulerskiema o obrazę nauczyciela i pod- 


żeganie do czynów gwałtu. "WE 

New-York, 16 grudnia. Okazało się, że 
zmarły niedawno w szpitalu deputowany angiel- 
ski Drucker został przez personel szpitalny znar- 
kotyzowany i zamordowany w celach grabieży. 
Posiadał on 300,000 funtów sterlivgów i był 
kilkakrotnie na tę sumę ubezpieczony. 

Paryż, 16 go grudnia. Komisya rewizyjna 
w sprawie Dreyfusa zbierze się w końcu tygo- 
duia. Decyzyi oczekują z końcem grudnia. 

Konstantynopol, 16 grudnia.. Epidemia cho- 
lery w Cherbeli wzmagała się do dnia 12 b. m. 
Zacborowało 219 osób, z czego 176 zmarło. 

Londyn, 16 grudnia. Jakkolwiek treść osta- 
tujej noty rosyjskiej w sprawie Mandżuryi jest 
dotychczus trzymana w tajemnicy, to jednakże 
korespoudenci z Tokio donoszą, że pomiędzy ro- 
syjskim a japońskim sposobem pojmowania rze- 
czy istnieje jeszcze wielka przepaść, która nie- 
wiadomo czy się da zapełnić. Oprócz tego do- 
noszą dzienniki alarmujące pogłoski: o powołaniu 
pod broń japończyków zatrudnionych w Lon- 
dynie. 

Londyn, 16 grudnia. Z Cobbe donoszą, że 
między Rosyą, a Koreą przyszło do porozumie- 
nia. Korea przyznaje Bosyi prawo zamianowa- 
nia jednego majora i jednego kapitana dla każ- 
dego batalionu koreańskiego, a nawet w razie 
potrzeby jednego oficera, dowodzącego gwardyą 
przyboczną. 


TELEGRAMY. 


Od własnych korespondentów 


Wiedeń, 17 grudnia. Koloman Szell w dele- 
gacyach wypowiedział mowę, w której zaznaczył 
konieczność podtrzymania teójprzymierza, jako 
rękojmi pokoja w Europie. Mówca wyraził da- 
lej zadowolenie z dobrych stosunków Austro- 
Węgier zRosyą, zwłaszcza z porozumienia w spra- 
wach bałkańskich. 

Wiedeń, 17 grudnia. W czasie przyjęcia de- 
legacyi w Burgu prezes dolno-austryackiej izby 
dr. Gautsch podniósł znaczenie zjazdów monar- 
chów, które się odbyły w ostatnich czasach 
w Wiedniu. 

Fraga, 17 grudnia. „Narodni Listy“ prze- 
chodzą na własność rodziny posła Griegra, posła 
ze stronnictwa młlodoczeskiego. 

Wiedeń, 17 grudnia. Stronnicy posła Ugrona 
postanowili w delegacyach prowadzić obstrukcyę 
w celu przeciągnięcia obrad po za święta Boże- 
go Narodzenia, Wobec pokrzyżowania ich pla- 


skiego bez dysknsyi. 


indziej 


zwyczajne, teatralne. 
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nów postanowiono przyjąć «€x9086> Gołuchow- | 


pianistek: Pauli i Flory JO 
Wrt-skrzypka 


Bilety nabywać można w kasie teatru. Ceny 
Początek o godzinie 8'/, wiecz. 


1765—6—1 


Berlin, 17 grudnia. Mowa Biilowa przeciw 
socyalistom ma być wydrukowana i rozpowszech- 
niona w całych Niemczech. 

Londyn, 17 grudnia. Korespondent „Daily 
Mail“ donosi, że kwestye sporna między Rosyą. 
a Japonią zostały wyrównane. 

Tokio, 17 graduia. Minister marynarki za- 
rządził przygotowania co do mobilizacyi floty. 

Londyn, 17 grudnia. „Daily Mail“ dowia- 
duje się z Seul, że między rządem rosyjskim a 
koreańskim doszło do zawarcia konwencyi woj- 
skowej, według której do każdego pułku koreań- 
skiego będzie przyłączony I podpułkownik i 1 
kapitan rosyjski. Pisma ipne powatpiewają o 
prawdziwości tego doniesienia. 

Tokio, 17 grudnia. Gabinet podał się də 
dymisyi. Mikado polecił dotychczasowym mini- 
strom pełuienie obowiązków aż do chwili ze- 
brania się nowego parlamento. 


SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE 
Stacy! centralnej K. E. Łu. 
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H | Z dnia 16/XIE: 
16/XII 1 pop.| 745.4 |--06| 96 W. Temperatura 5 
> arpa lage alp max. -+25 U. 
16/XH 9 w. | 744.9 |—1.2| 96 | Pd. W.1 Temperatura 
17/XH 7 rano| 743.1 |-2.1 | 100] Pd. W. min. —29 C. 
Opadu —0.0 mm. 
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yi „Rozwoju”. 


Prosimy uprzejmie Szanownych naszych 
prenumeratorów, aby jesli nie otrzymają 
numeru, za każdym razem reklamowali do 
administracyi pisma. | 


złożony z 11 pokojów, w tej liczbie 2 lub trzy 
na parterze, reszta na 1 piętrze, potrzebne 
od l kipca 1904 maku. Część pomieszcze” 
nia lub całe może być w podwórzu czystem i ja- 
snem. Lokal ten ma być przy ulicy Piotrkow- 
skiej pomiędzy ulicami Nawrot a Św. Benedykta, 
lub przy ulicach przyległych w pobliżu Piotrkow- 
skiej, Kontrakt zawarty będzie na lat 6 lub 12. 
Oferty proszę składać w adm. „Rozwoju* pod 
lit. „R. O. Z.“ 


W niedzielę, 20 grudnia r. b. 


odbędzie się 
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aksymiliana Pilzera 


1812—3— 1 
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gą Poleca świeżo zaopatrzony magazyn 
swój w wielki wybór najnowszej 
gustownej 
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Jako to: Brosze, Butony, Pierścionki, 
Bransolety, Breloki, Śpilki do kra- 
watów, Łańcuchy zlote damskie na 
szyję, Dewizki, Zegarki złote dam- 
skie wytworne, Zegarki męzkie, zło- AR 
te, srebrne i stalowe, Lusterka ema- *ję 
liowane fantazyjne, oraz wiele innych Bia 
drobiazgów i nowości. Geny nizkie. Je 
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poleca łyżki, widelce, noże na srebrzystym metalu, oraz galantergę. Przyjmu- 
je obstalunki i reperacye. Lampy, żyrandole i świeczniki złoci, srebrzy 
i mikluje. 1632—10—9 


Zachodnia M 63. 


Generaly zastępa Petersburskiego Towarz ; 


na Królestwo Polskie. 


w celu rozpowszechniania uprzywilejowanych 28 
niezrównanych kaloszy gumowych 


59 


Skład wszelkich technicznych i chi- 
rurgicznych artykułów gumowych 


Linoleum, płótna woskowane itd. 


niniejszem zawiadamia, wysyłających ładunki, że na st. Łódź zalegają niewy- 
kupione przez odbiorców tow., przyb. w m. lipcu i sierpniu r. b. za fracht. 

Perm N 2089 wełniany tow., Osowski, Kupiańsk M 811 wełniany 
tow. Koniuchow-Wapakop; Tomaszów 21418 piasek, Gerszlik. 

Wyżej wyszczególnione towary, jeżeli nie będą przyjęte przez odbior- 
ców w terminie 8 miesięcznym od dnia niniejszego ogłoszenia, to takowe 
będą sprzedane z głośnej licytacji na zasadzie $ 40 i 90 Ogólnej ustawy 
Ros. dróg żelaznych. 


Ostatnie 
Popularne przedstawienie. 
W piątek 18 grudnia r. b. 


pod nazwą „Soire de Dames*. Poraz ostatni damy wchodzą do cyrku bezpłatnie, t. j. 
każdy posiadacz biletu do cyrku ma prawo wprowadzić jedną damę bezpłatnie. 2-ie 
damy wchodzą za jednym biletem. Loże po 4 rb. 40 kop. W części drugiej wysta- 
wiona zostanie na żądanie publiczności poraz 15 wspaniała pantomina „Pan Twar- 
dowski* z całą trupą i corps-de-baletem. Pierwszy debiut znanego siłacza W. Fe- 


-dermana. Anons. W niedziele dwa przedstawienia. 
Choroby wemeryczne, mam 


Choroby weneryczne, | "zgi 
moczopiciowe i skórne 


IZ 


Żechkodmia RA 88 | 
| 


ulica Ka 

3-cia brama od rogu Piotrkowskiej 
przyjmuje 8—11 r., 5—8 w. Panie 
3—4 pp. W niedziele i święta od 
8—12 r. i od 4—6 pop.  781-0-4 


'ebok lombaróu zkoyjneżo) 
dla panów od 8 — 11 r. i od 6—8, dla 
dam od 5—6 godz. 
W niedziela i Ś siyta od 9—12 | 5—7. 
533—0—99 
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przyjmuje w komis do sprzedania! 


- 10 1-pół rano. i-od -5 do 7 wieczorem. 


Przyjmuje od 9 rano do 7 wieczór. | 
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Raucyonowana 


DZIELNA Mè 25. 


KS 


Rozmaite meble, lustra, obrazy, fortepiany, pianina, skrzypce, portysry, firanki, 
lampy, zegary, zegarki, biżut ryę srebra stołowe, urządzenia kuchenne, garderobę dam- 
szą | męską. itp. na bardzo korzystnych warunkach. 

Posiada ma skladzie: 

Rozmaite meble używane i nowe dobrej roboty, garnitury buduarowa, Balonowe 
eloganekie urządzenia sypialni i jadalni, kredensy stylowe od rb. 50, troma peasyo- 
narki, biblioteki, biurka, eśażerki, otomany, szeslongi, umywalkii szafeczki nocne z pły- 
tą marmurową. Bambusowe meble. Używane garnitury salonowe, wielka szafa do 
garderoby, eleganckie urządzenie do gabinetu męzkiego mało używane. maszyny do Bzy- 
cia cytra, zegary Ścienne, obrazy, skrzypce, ample, szyldy, wanny, łóżiezka | ko- 
lebki żelazne, portyery, wybór garderoby damskiej. Wyroby perfumeryjne Brocarda 
& Inis. Fotel operacyjny dentystyczny, wózek dla chorych, 317-—62—79 


Choroby skórne I weneryczne. 
ulica Krótka Ae 4 
Przyjmuje od godz. 10—2 i 6—9 w. 
panie od 5—6 popol. 159-0-6 


a 
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przyjmuje w chorobach nosa 
gardła i uszu 


Gnedmia RB IŻ 


Choroby skórne i weneryczne. 
Nawrot AG f 
Przyjmuje od g. 9—12'⁄ i od &4~7. Pa- 
nis od 3—4 pop. „1678 10-6 


POT ema mo JO robinia TR 


Dr. Leon Silżerstein 
Choroby skórne i weneryczne 


i mieszka obecnie ulica 
Miikołajewska 67, róg Nawrot 


LE MEILLEUR | 
COLS-EREAM j 


i Ag z kaucyą poszukuje miejsca Ofer- 
Dla panów 8—11, 6—8. Dla pań f = składać w adm. BEE sa o 
po 5—6. 1107-r-6 | 2E | aka 

2 a iied a żatcc (wek młody i zdolny, znający się 
| woje" | dobrze na gospodarstwie rolniczem, po- 
| szukuje miejsca. Bałaty, ul Krótka 14. 
f m, lo 2263—3—.1 

i pe sprzedania herbaciarnia. Żakątna 8. 
| 2258—3—3 


ody i zdolny człowiek, umlejący czy» 


_on_ą | “tać po rosyjsku I po polsku, z dobrym 
toop 20—9 | charakterem pisma, poszukuje jaklegokol- 


af 


Zawadzk (Ba 


Choroby skórne i weneryczne | 
Przyjmuje «d 9 — 12, 5 — 8; w niedzielę | 


tylko 9—12. 


maD 


R ś "AGR | wiek zajęcia Wiadomość ul. Pusta 22, 
Piotrkowska r. 163. | m. 5. 9308-—8—.1 
m T pea ieszkanie: 4 pokoje, kuchnia z wygo- 


dami od stycznia. Krótka 12 

2254— 3—2 
blady gospodarskie po 35 kop. Ulica 
Pusta Mi 3, na parterze. 


1728—12—4 | py iz A 
oss | pokò frontowy z balkonem ładnie ume- 
| & plowany, dla iiteligentnej kobiety ga- 
Piotrkowska 121 m £. 
zam'eszkała w Łodzi przy ul. Targowej | Do a A sa magazy- 


Zęty sztuczne bez podniebienia. i 


miranman 


| raz do wynajęcia. 


NG 30, II piętro. boleca sę łaskawym l 2265—8— 1 
względom Sz. Pań. i7313 FAN ano nało 0] rewiria 
a maca | prenno mało używane sprzedam tanio. 


2239—6-6 
lanista zdolny poszukuje grania na lek» 
| = cyach tańca itp. Oferty proszę składać 
pod adresem „Łódź, poste- restanto Pia- 
z meblami do wynsjęcia. Piotrkowska 90 || nista”. 2250—3—8 
m. 8. prawa oficyna I piętro, | Manio sprzedam urządzenie do sklepu 
1805—3—1 | spożywczego-galanteryjnego. Nawrot 28 
mowa | w sklepie. 2209-—6—-.6 
Ogloszenie. | Use 7 klasy łódzkiego gimnazynm po- 
Poszukuje się ćzierkawey albo wspólni” a f szukuje kondyeyi lub korepetyeyi. Ofere 


zaraz lub od 1-go stycznia r. p. do inte- | sy, sub nT. E.S ekładać w adm. „Rozwo- 
resu fabryezneg : budynek 2.-plętrowy | JU. o 2O 
nowy, murowany. M.ejseowość Krzemień, l yenta karta pobytu na imię Józefy 
Smolarek, wydana z gminy Radogoszcz. 

2264—3—1 


między Zglerzem a Laćmierzem, parę | 
wiorst od szosy u Jązowskiego. | 
1806—3—1 aginęła karta pobytu na imię Francisz - 
| ką Kucharczyka, wydana z gminy Kul- 
PO DB aa AOS A 
aglinęła książeczka legitymacyjna na 


Rokielńska szosa 41 m, 10. 


Uzdolniony ogrodnik 


poszukuje zajęcia w- miejseu inb na | 
wyjazd; przyjmie również miejsce por- 
tyera. Wiadomość: Młynarska 42, Fran- | p po 
clszek Łaptos. 1807—3—1 ppe karta pobytu na imię Maryan- 
Dk Awa | Any Szkudlarek, wydasa z gminy Rado- 
rzyjmuję nadrabianie pończoch. | FE pa wa 
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